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Z okazji Dnia EduRacji Narodowej nauczycielom, pedagogom,
wychowawcom i wszystRim pracownikom naszej szRoty
podejmujgcym trud Rsztatcenia modych pokoleti my, uczniowie,
pragniemy ztoZyc serdeczne Zyczenia wielu sukcesow, szczescia,
wytrwatosci i cierpliwosci, a takze zadowolenia i satysfaRcji
w pracy zawodowej i Zyciu 0sobistym. Pragniemy takze
podzigRowac za wskazywanie nam drogi, jakg mamy podqzac
oraz za to, zZe jestescie naszymi towarzyszami 1 wzorami
do nasladowania. Trud, jaki wkfadacie w nasze wychowanie jest
przez nas bardzo doceniany, a Wasz zapat i ambicje to wielki
powod do podziwu. Mamy nadzieje, zZe inspirujemy Was choé
trochg tak, jak Wy inspirujecie nas.

Z Zyczeniami prosto z naszych serc.

Uczniowre Grmnazjum
1 Szkoly Podstawowey
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Idealny Nauczyciel
Jaki powinien by¢ idealny nauczyciel?

NATALIA MAJEWSKA

Nikt nie jest idealny,dla kazdego stowo "idealny” oznacza

cos innego. Czasem nawet najlepszy z nauczycieli
w towarzystwie innego nauczyciela moze poczuc sie
gorszym. Lecz nie powinien sie tym przejmowa¢, gdyz
kazdy ma w sobie jakas iskierke ideatu. Wedtug mnie
idealny nauczyciel to taki, ktory chce by¢ najlepszy, ale
hie wywyzsza sie i hie uwaza sie za kogos kim nie jest.
Kazdy w swoim zyciu moze zrobi¢ jakis btad, ale wazne
jest to by umie¢ sie do niego przyznaé, naprawi¢ i
wszystko bedzie dobrze. Idealny nauczyciel powinien

lubié to co robi, a nie zajmowac¢ sie tym co mu kompletnie

nie wychodzi, gdyz wiasnie wtedy zniecheca do tego
przedmiotu Nas - uczniow. Kazdy z nauczycieli powinien

by¢ w pewnym sensie wymagajacy, gdyz czy tak czy siak
pozniej wyjdzie na jaw, ze nie nic nie dowiedzieliSmy sie z

jego przekazéw. Nauczyciel powinien takze dawac¢ dobry
przyktad swoim uczniom. Jednak powinien pamieta¢, ze
hie wszyscy s3 zainteresowani jego przedmiotem i nie
zawsze
z usmiechem na twarzy chetnie sie jego ucza, gdyz nie
kazdy ma takie same upodobania. Tak naprawde trzeba
pamietac, ze jesteSmy tylko ludZzmi, a nie jakims robotem
i nawet najlepsza i najmadrzejsza osoba, potrafi czasami
popetni¢ btad.

SANDRA WERNER

Zabawny, Przyjazny, Wyrozumiaty
Nauczyciel powinien by¢ mtody, ale z co najmniej
pie¢dziesieciolethim doswiadczeniem. Powinien mie¢
duza wiedza, jednak nie zanudzac¢ uczniéw nia.

Idealny profesor powinien budzi¢ szacunek i mie¢
autorytet, jednak rownoczesnie bedac sympatycznym
i mitym. Powinien by¢ wymagajacy, ale rowniez
wyrozumiaty. Powinien by¢ w emocjach staty. Idealny
nauczyciel to taki, ktory potrafi Smia¢ sie sam z siebie,
widzi swoje btedy odlegte jak gwiazdy na niebie i wie, co
to znaczy mieé problem maly...
Taki powinien by¢ idealny nauczyciel, niestety — ideatow
nie ma a wzory nha nie, nie istnieja...
Jednak kazdy nauczyciel czastke z tego idealnego nosi,
wiec o szacunek od kazdego ucznia prosi. Kazdemu
nauczycielowi z okazji jego Swieta zyczymy pomysinosci
i wielkiego szczescia, wspoétczujemy trudéw pracy i
dajemy szanse wspotpracy. Jeszcze raz wszystkiego
najlepszego
z okazji Swieta Waszego!!!




Polska The Times | Wydanie specjalne 10/2017 | Strona 4

Dwojeczka

www.polskatimes.pl

WWW.JUNIORMEDIA.PL

Pan Ryszard Jarka-
nauczyciel, ktory pamieta...

Ryszard Jarka ,niby zwykty nauczyciel od
wychowania fizycznego. Jednak jest cos, o
czym moze nie kazdy uczen wie. Juz dwa
razy brat udziatl Rajdu Katynskiego, ktérego
celem jest upamietnienie ofiar Zbrodni
Katynskiej. Kazdy Polak wie co$ o historii
naszego kraju, lecz nie wszyscy to
upamietniaja. Nasz nauczyciel jest zywym
przyktadem tego, ze sg prawdziwi patrioci,
ktorzy pamietaja o losach naszych przodkow
w dalekiej Rosji wywiezionych,
zamordowanych, pozostawionych na obcej
ziemi. Rajdy Katynskie uczag przede

wszystkim polskosci. Dzieki nim uczestnicy
dowiaduja sie o dziejach naszych rodakow.

Rozwijaja kontakty z Polakami
mieszkajgcymi na tych terenach. Przez calg
swojag trase poznajg wiele nowych miejsc
oraz kulture naszych wschodnich sagsiadow.

Wedlug nas postawa pana Ryszarda jest
godna podziwu, pomimo swoich obowigzkéw
znajduje czas na upamietnienie ofiar, ktére
poswiecily sie dla naszej ojczyzny, poprzez
wziecie udziatu w Rajdzie Katynskim.

O wspomnieniach z ostatniego XVII Rajdu
Katynskiego naszego nauczyciela od w-f
napiszemy w nhastepnym numerze.
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Kiedy kilkanascie lat temu
wybieratem studia, szukatem
- takich, ktore zapewnia mi
~ stalg i pewno prace.
~ Okoliczna szkota
- poszukiwata nauczyciela w-
~ fu. Pojechatem na rozmowe i
~ pomyslatem, dlaczego nie?
~ Lubie prace
w szkole. Lubie przebywa¢
. z mtodziezg, pokazywac im
= mozliwosci rozwoju oraz
patrzeé, jacy sa
optymistyczni. Dlaczego
zostatem nauczycielem?
Odpowiedz na to pytanie nie
jest jeszcze kompletna. Na
s \ - razie powoli sie tworzy.

Wiem tylko, ze ciagle sie

czegos ucze i co roku staje przed nowymi wyzwaniami.

= Przewrotny los
podjat za mnie
decyzje i sprawit,
=== 7e jestem

Planowatam
pracowacé jako
_technik
dentystyczny,
czyli protetyk. Niestety nie zdatam drugiej czesci
egzaminu praktycznego, na ktérym nalezato wykonac¢ z
plasteliny kopie matej buteleczki lakieru do paznokci
(pamietam marke miss sporty). W sali byto goraco a
plastelina rozptywata sie w dtoniach. A moze po prostu
bytam zbyt staba i nie udato sie. Trzeba byto znalez¢
alternatywe. Jako, ze w szkole sredniej lubitam jezyki
obce a jako nastolatka czesto opiekowatam sie matymi
dzieémi wybor padt na Kolegium Jezykéw Obcych
ksztatlcace nauczycieli jezyka angielskiego. To fajny
zawoéd. Moge robi¢ cos pozytecznego, wykorzystujac
swoje pomysty. Przynosi mi to wiele satysfakcji. Poza
tym przebywajac z mtodzieza, sama czuje sie mtodzie;j.

Od zawsze chciatam

zwigzac swoj

zawod z jezykiem obcym

i pracowac wsrod

zyczliwych ludzi.

Udato mi sie to osiagnaé.

A co wiecej, w pracy dziele sie
swoja wiedza z innymi

i ciesze sie, kiedy widze efekty.
| Praca z mtodzieza to

. niezliczone wyzwania

| i ogromna satysfakcja.

| Te b Nie wyobrazam sobie

3 - wykonywania innego zawodu

Po ditugim zastanowieniu

sie i analizie faktow

(nie tak jak poprzednio)

dosztam do wniosku,

ze to los tak pokierowat

mnie, ze zostatam

nauczycielem.

W studium, do ktérego

dostatam sie po maturze

. trafitam na wspaniata

. metodyczke. To Ona mnie

. wspierata i gdy chciatam

- zmienié szkote, namoéwita
innie, abym zostata i po

obejrzeniu moich pierwszych lekcji zapewnita, ze

edukacja czeka na takich pedagogow jak ja. Teraz wiem,

ze to byta dobra decyzja. Praca moja przynosi mi wiele

satysfakcji i zadowolenia. Lubie rozmawiaé¢ z mtodymi

ludzmi, a nawet korzystac¢ z ich wiedzy

i pomystow.
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Nauczycielem chciatam
zostaé od najmtodszych lat,
' by¢ moze dlatego, ze moje
dwie starsze siostry sg
" nauczycielkami. Czesto
. bawitam sie z kolezankami
w szkote. Lubitam
' sprawdzac stare zeszyty
siostr, poprawia¢ btedy.
~ Chciatam studiowac¢

_ polonistyke, ale
pomyslatam, ze duzo jest
| humanistéw i bedzie ciezko
z praca. Kolezanki
podpowiedziaty mi, ze
lepsze beda jezyki obce,
wybratam jezyk niemiecki.
- Zawsze miatam twarda
wymowe, dlatego ten jezyk
mi sie podobat. Nauczyciel
jak kazdy zawod, ma swoje
plusy i minusy, wady i
zalety. Lubie to, co robie.

By¢é moze zabrzmi to banalnie, ale
zawsze chciatam byé
nauczycielem. Zawod ten
~ pasjonowat i intrygowal mnie od
najmtodszych lat.
W przekonaniu o wyborze drogi
: zyciowej utwierdzilty mnie praktyki
studenckie, ktére odbywatam m.in.
u pani Basi Siwek. Swietnie czutam
sie, prowadzac zajecia. Lubie dzieci
i mtodziez, praca z nimi daje mi
_ ogromng satysfakcje. Dlatego tez
ciesza mnie bardzo stowa
absolwentéw, ktérzy czesto moéwia, ze chociaz datam im
w kosg¢, to jednak byto warte bo , duzo sie nauczyli.

Nauczycielka chciatam zosta¢
od dziecinstwa. Moje ulubione
- zabawy z kolegami

. i kolezankami, to byty zabawy
w szkote. Najchetniej
zabieratam uczniéw na
wycieczki. Moje marzenia
spetnity sie i to podwaijnie.
Jestem nauczycielka.
Nauczycielka matematyki.

. Moja droga do odnalezienia
" swego powotania nie
budowata sie wcale tak
prosto, mimo ze sympatia do
dzieci towarzyszyta mi od lat.
Juz bedac nastolatka,
pomagatam w opiece nad
pociechami bliskich czy
znajomych, co sprawiato mi
wielka rados¢. Chociaz nie
bytam do konca pewna, czy
% dam sobie rade jako
nauczyciel, moje powotanie
- powolutku kietkowato. Po
~_ maturze wybratam studia na
\Wlydziale Pedagogiki i
Psychologii, tam zyskatam
pewnos¢ siebie i przekonanie ,ze praca z dzie¢mi jest
tym co chce robi¢ w zyciu.
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Wybierajac zawod
nauczyciela, kierowatam sie
przede wszystkim: a)
zamitowaniem czyli pasja
L ktéra byta podparta mitoscia
do dzieci i mtodziezy oraz
zdobyta wiedza na studiach b)
fascynacja pracy mojej mamy
- nauczycielki ¢c) ogromne
znaczenie w wyborze zawodu
- miaty moje predyspozycje
- osobowosciowe: umiejetnos$é
' nawigzywania kontaktow,
._ kreatywnosgé,
E odpowiedzialnosé,
cierpliwos¢ a takze
sprawiedliwos$¢ d) uwazatam i nadal jestem tego zdania,
ze tylko praca w zawodzie nauczyciela da mi petne
zadowolenie i satysfakcje, gdyz nauczanie to cos
wyjatkowego - wplyw na rozwéj mtodego cziowieka e)
miatam Swiadomos¢, ze nauczyciel to cos wiecej niz
zawodd, bo uczac innych daje w petni siebie cho¢ efekty
tej pracy sa niewymierne. Wida¢ je dopiero po latach.

S

Zostalam nauczycielem,

= .3 bo kocham dzieci i lubie z

nimi pracowac.

Lubie z nimi rozmawia¢,
planowac¢ i organizowacé.
Praca z dzieé¢mi daje

| duzo satysfakcji, pozwala
= Sie rozwijac i czu¢ sie

" miodziej. Uczy
cierpliwosci, wytrwatosci
i indywidualnego
nodejscia. Dzieci zarazajg
" optymizmem i ucza
wierzy¢é w marzenia.

Juz jako pietnastoletnia
dziewczyna wiedzialam co chce
w zyciu robié. Bardzo
fascynowat mnie zawoéd
nauczyciela i nie wyobrazam
sobie bym mogta pracowaé¢ w
innym charakterze. Praca z
dzie¢mi nie jest tatwa, ale jest
bardzo wdzieczna. Stata sie dla
mnie pasja, zajeciem ktore
sprawia mi ogromna satysfakcje.
Uwazam, ze jest to
najpiekniejszy zawod swiata, bo
- = otwiera nie tylko umysty ale i

serca. | mimo stert dokumentoéw,
kartkowek i mnostwa obowigzkow, ciesze sie, ze jestem
nauczycielka.

Moja przygoda z biologia

. rozpoczeta sie w szkole

. Sredniej. Bylta to zastuga

~ pani, ktora z pasjg uczyla

- tego przedmiotu i bardzo
dobrze ttumaczyta chemie.
. Pokochatem nauki

" przyrodnicze. Po zdanej

' maturze , postanowitem is¢
w tym kierunku i zdawatem
' egzaminy sprawnosciowe i
egzamin z biologii. Zostatem
nauczycielem, poniewaz
chciatem dzieli¢ sie swoja

" pasjg z mtodymi ludzmi.
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Zawsze marzylem o pracy
nauczyciela.
Nauczycielem byt mgj
Tata. Zawsze uprawiatem
i uprawiam sport - pitka
nozna i siatkowa.

Teraz jestem nauczycielem
wychowania fizycznego

i bardzo lubie prace

z mtodzieza. Moge uczy¢
miodszych kolegéw.
Chce im wiele

nrzekazaé i cieszy¢ sie

z nimi ich

osiagnieciami.

Mito jest patrzeé jak uczniowie robig postepy z danej
dyscypliny. Zawoéd nauczyciela jest zawodem, ktory
przynosi mi wiele satysfakcji i dlatego go wybratem.

Juz jako uczennica
angazowatam sie w
zycie szkoty,
lubitam szkote

i czutam , ze to jest
moje miejsce.
Ciesza mnie
wszelkie sukcesy ,
trudnosci nie
przerazaja, lubie
prace z dzieémi

i dlatego jestem
nauczycielka.

zamitowania do
szkoty i dzieci
Zawsze lubitam
kontakty z dzieé¢mi
, Fozmowy i
zabawy
interesowatl mnie
ichlos,
zainteresowania i to jak lubig spedzaé¢ czas Chciatam
odkrywac ich talenty, pomagac , gdy tego potrzebuja ,
wspieraé ich rozwdj Zawsze tez lubitam duzo czytaé ,
zdobywaé wiedze i przekazywac ja swoim uczniom,
ktérych cenie za madros$é,jaka posiadaja ,
kreatywnos$é,szczero$¢ w wypowiedziach i dziataniach
Dzieki swoim uczniom czuje sie spetniona zawodowo i
nigdy nie zalowatam ,ze wybratam wiasnie taki zawéd.

Nauczycielem
zostatam dlatego, ze
w szkole podstawowej
uczyli mnie wspaniali
nauczyciele.
Szczegolnie Pani od
jezyka polskiego.
Zarazita mnie mitoscia
do ksigzek. Dlatego
biblioteka to moje
ulubione.
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Nie bytam nigdy dziewczynka bawiaca sie z matymi dzieé¢mi, ,,Swiergolaca” do odkrytych
wozkow z bobaskami czy pozorowana nauczycielka uczaca lalki ,,usadzane w tawkach”. Nie
wypisywatam w krazacych ,,Ztotych myslach” (moje pokolenie wie o czym méwie), ze moim
marzeniem jest praca na niwie edukacji, poza tym nie miatam sprecyzowanych marzen
zawodowych. Urodzitam sie w Ostrowi Maz., wychowatam w Matkini ,wiec inspiracje z
otoczenia miaty dos¢ waski wachlarz pomystéw na odpowiedz ,,Co dalej 6sma klaso?”
(wisiato takie hasto na szkolnym korytarzu). Troche moze podsunat mi pomyst dom
rodzinny - moja mama pracowata w szkole sredniej. Kiedys rodzice byli autorytetem dla
“ has, wiec siggnetam do niego. Inspiracjg dla mnie tez byt moéj chtopak, ktory byt studentem
- AWF w Warszawie (kiedys to byto cos). Sama w szkole sredniej bytam aktywna, niestety nie
‘ | 1 dziatat na moim terenie zaden klub sportowy dla dziewczat, wiec tylko na sporcie szkolnym
* ** realizowatam swoje ambicje, bo ich mi nigdy nie brakowato. Zdobytam nawet kilka tytutow.
iedaleko, bo w Ostrotece, otwarto po raz pierwszy Studium Nauczycielskie o kierunku
wychowanie fizyczne . Wszystkie klocki do uktadanki zaczetly do siebie pasowaé.
Rozpoczetam nauke na kierunku nauczyciel wf 1 wrzesnia 1985r. Tam miatam doskonatych profesoréw zawodu i
swietnych kolegow i kolezanki (na 35 oséb bylo nas tylko 9 dziewczat). To byly wspaniate czasy.

. Od zawsze bytam zwigzana ze szkotg. Méj ojciec byt dyrektorem szkoly.

| Mieszkali$my w szkole. Bawitam sie przed szkota. Ciagle petno byto uczniéw.

| Szkote miatam w domu. Nie myslatam, czy bede nauczycielka, chociaz lubitam
I bawié sie w szkoty. Mdj ojciec nie chciat , zebym byta nauczycielka, bo uwazat,
Ze jest to trudny zawod. Po maturze posztam do Studium Budowlanego, tak
zdecydowat. Mnie to wcale nie interesowato. Chodzitam na zajecia, ale
najczesciej bratam ze sobg jakas ksiagzke do czytania. Specjalne sie nie
przyktadatam. Kolezanki uczyly sie do egzaminu, ja wypozyczatam kolejna

| ksiazke. Juz wtedy lubitam pisaé. Chtopcy z technikum budowlanego

B¢ podrzucali mi wypracowania, a w zamian robili rysunki techniczne,

i rozwigzywali zadania z konstrukcji budowlanej. Pewnie by mi sie udato, ale w
koncu profesorka od rysunku technicznego ztapata mnie na kolokwium, ze nie
i umiem rysowac. Wezwata mnie do siebie, a ze to byta opiekunka roku,

i poradzita, zebym zastanowita sie, czy dobrze wybratam sobie kierunek.
Postanowitam wréci¢ do domu. Wtedy zrozumiatam, ze moje miejsce jest w
szkole. Tak zostatam nauczycielka.
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SRR - STANOWANIA v,

MOC W FI1i A W

Co roku 14 pazdziernika obchodzimy Dzien Edukacji Narodowej. Tego
dnia chcemy podziekowa¢ naszym nauczycielom za trud wtozony
w hasza edukacje i wychowanie.
W naszej szkole przygotowywana jest akademia, w ktorej chcemy, w
jakis sposob okaza¢ naszg wdziecznosc
Wierzymy, ze wplyw jaki maja na nas wychowawcy, bedzie przynosit
korzysci w dalszym zyciu.
i przeprosic¢ za wszystkie klopoty i troski. My, uczniowie, mozemy tylko
wyobrazac sobie, jak trudna a zarazem barwna jest praca grona
pedagogicznego.
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	i wielkiego szczęścia, współczujemy trudów pracy i dajemy szansę współpracy. Jeszcze raz wszystkiego najlepszego
	z uśmiechem na twarzy chętnie się jego uczą, gdyż nie każdy ma takie same upodobania. Tak naprawdę trzeba pamiętać, że jesteśmy tylko ludźmi, a nie jakimś robotem
	z okazji święta Waszego!!! --
	i nawet najlepsza i najmądrzejsza osoba, potrafi czasami popełnić błąd.
	--


	Pan Ryszard Jarka-
	nauczyciel, który pamięta…
	Ryszard Jarka ,niby zwykły nauczyciel od wychowania fizycznego. Jednak jest coś, o czym może nie każdy uczeń wie. Już dwa razy brał udział   Rajdu Katyńskiego, którego celem jest upamiętnienie ofiar Zbrodni Katyńskiej. Każdy Polak wie coś o historii naszego kraju, lecz nie wszyscy to upamiętniają. Nasz nauczyciel jest żywym przykładem tego, że są prawdziwi patrioci, którzy pamiętają o losach naszych przodków w dalekiej Rosji wywiezionych, zamordowanych, pozostawionych na obcej ziemi. Rajdy Katyńskie uczą przede wszystkim polskości. Dzięki nim uczestnicy dowiadują się o dziejach naszych rodaków.
	Rozwijają kontakty z Polakami mieszkającymi  na tych terenach. Przez całą swoją trasę poznają wiele nowych miejsc oraz kulturę naszych wschodnich sąsiadów.   Według nas postawa pana Ryszarda jest godna podziwu, pomimo swoich obowiązków znajduję czas na upamiętnienie ofiar, które poświęciły się dla naszej ojczyzny, poprzez wzięcie udziału w Rajdzie Katyńskim.  O wspomnieniach z ostatniego XVII Rajdu Katyńskiego naszego nauczyciela od w-f napiszemy w następnym numerze.
	Przewrotny los podjął za mnie decyzję i sprawił, że jestem nauczycielem. Planowałam pracować jako technik dentystyczny, czyli protetyk. Niestety nie zdałam drugiej części egzaminu praktycznego, na którym należało wykonać z plasteliny kopię małej buteleczki lakieru do paznokci (pamiętam markę miss sporty). W sali było gorąco a plastelina rozpływała się w dłoniach. A może po prostu byłam zbyt słaba i nie udało się. Trzeba było znaleźć alternatywę. Jako, że w szkole średniej lubiłam języki obce a jako nastolatka często opiekowałam się małymi dziećmi wybór padł na Kolegium Języków Obcych kształcące nauczycieli języka angielskiego. To fajny zawód. Mogę robić coś pożytecznego, wykorzystując swoje pomysły. Przynosi mi to wiele satysfakcji. Poza tym przebywając z młodzieżą, sama czuję się młodziej.
	Kiedy kilkanaście lat temu wybierałem studia, szukałem takich, które zapewnią mi stałą i pewno pracę. Okoliczna szkoła poszukiwała nauczyciela w-fu. Pojechałem na rozmowę i pomyślałem, dlaczego nie? Lubię pracę
	w szkole. Lubię przebywać
	z młodzieżą, pokazywać im możliwości rozwoju oraz patrzeć, jacy są optymistyczni. Dlaczego zostałem nauczycielem? Odpowiedź na to pytanie nie jest jeszcze kompletna. Na razie powoli się tworzy. Wiem tylko, że ciągle się czegoś uczę i co roku staję przed nowymi  wyzwaniami.
	Po długim zastanowieniu
	Od zawsze chciałam
	się i analizie faktów
	związać swój
	(nie tak jak poprzednio) doszłam do wniosku,
	zawód z językiem obcym
	i pracować wśród
	że to los tak pokierował
	życzliwych ludzi.
	mnie, że zostałam nauczycielem.
	Udało mi się to osiągnąć.
	A co więcej, w pracy dzielę się swoją wiedzą z innymi
	W studium, do którego dostałam się po maturze trafiłam na wspaniałą metodyczkę. To Ona mnie wspierała i gdy chciałam zmienić szkołę, namówiła mnie, abym została i po obejrzeniu moich pierwszych lekcji zapewniła, że edukacja czeka na takich pedagogów jak ja. Teraz wiem, że to była dobra decyzja. Praca moja przynosi mi wiele satysfakcji i zadowolenia. Lubię rozmawiać z młodymi ludźmi, a nawet korzystać z ich wiedzy
	i cieszę się, kiedy widzę efekty.
	Praca z młodzieżą to
	niezliczone wyzwania  i ogromna satysfakcja.  Nie wyobrażam sobie wykonywania innego zawodu
	i pomysłów.
	Nauczycielem chciałam zostać od najmłodszych lat, być może dlatego, że moje dwie starsze siostry są nauczycielkami. Często bawiłam się z koleżankami w szkołę. Lubiłam sprawdzać stare zeszyty sióstr, poprawiać błędy. Chciałam studiować polonistykę, ale pomyślałam, że dużo jest humanistów i będzie ciężko z pracą. Koleżanki podpowiedziały mi, że lepsze będą języki obce, wybrałam język niemiecki. Zawsze miałam twardą wymowę, dlatego ten język                                                    mi się podobał. Nauczyciel                                                    jak każdy zawód, ma swoje                                                    plusy i minusy, wady i                                                            zalety. Lubię to, co robię.
	Być może zabrzmi to banalnie, ale zawsze chciałam być nauczycielem. Zawód ten pasjonował i intrygował mnie od najmłodszych lat.
	W przekonaniu o wyborze drogi życiowej utwierdziły mnie praktyki studenckie, które odbywałam m.in. u pani Basi Siwek. Świetnie czułam się, prowadząc zajęcia. Lubię dzieci i młodzież, praca z nimi daje mi ogromną satysfakcję. Dlatego też cieszą mnie bardzo słowa absolwentów, którzy często mówią, że chociaż dałam im w kość, to         jednak było warte bo , dużo się nauczyli.
	--Moja droga do odnalezienia swego powołania nie budowała się wcale tak prosto, mimo że sympatia do dzieci towarzyszyła mi od lat. Już będąc nastolatką, pomagałam w opiece nad pociechami bliskich czy znajomych, co sprawiało mi wielką radość. Chociaż nie byłam do końca pewna, czy dam sobie radę jako nauczyciel, moje powołanie powolutku kiełkowało. Po maturze wybrałam studia na Wydziale Pedagogiki i Psychologii, tam zyskałam pewność siebie i przekonanie ,że praca z dziećmi jest tym co chcę robić w życiu.
	Nauczycielką chciałam zostać od dzieciństwa. Moje ulubione zabawy z kolegami
	i koleżankami, to były zabawy
	w szkołę. Najchętniej zabierałam uczniów na wycieczki. Moje marzenia spełniły się i to podwójnie. Jestem nauczycielką. Nauczycielką matematyki.
	Wybierając zawód nauczyciela, kierowałam się przede wszystkim: a) zamiłowaniem czyli pasja która była podparta miłością do dzieci i młodzieży oraz zdobyta wiedza na studiach b) fascynacja pracy mojej mamy - nauczycielki c) ogromne znaczenie w wyborze zawodu miały moje predyspozycje osobowościowe: umiejętność nawiązywania kontaktów, kreatywność, odpowiedzialność, cierpliwość a także sprawiedliwość d) uważałam i nadal jestem tego zdania, ze tylko praca w zawodzie nauczyciela da mi pełne zadowolenie i satysfakcję, gdyż nauczanie to coś wyjątkowego - wpływ na rozwój młodego człowieka e) miałam świadomość, że nauczyciel to coś więcej niż zawód, bo ucząc innych daje w pełni siebie choć efekty tej pracy są niewymierne. Widać je dopiero po latach.
	Zostałam nauczycielem, bo kocham dzieci i lubię z nimi pracować.
	Lubię z nimi rozmawiać, planować i organizować. Praca z dziećmi daje dużo satysfakcji, pozwala się rozwijać i czuć się młodziej. Uczy cierpliwości, wytrwałości
	i indywidualnego podejścia. Dzieci zarażają optymizmem i uczą wierzyć w marzenia.
	--
	Już jako piętnastoletnia dziewczyna wiedziałam co chcę w życiu robić. Bardzo fascynował mnie zawód nauczyciela i nie wyobrażam sobie bym mogła pracować w innym charakterze. Praca z dziećmi nie jest łatwa, ale jest bardzo wdzięczna. Stała się dla mnie pasją, zajęciem które sprawia mi ogromną satysfakcję. Uważam, że jest to najpiękniejszy zawód świata, bo otwiera nie tylko umysły ale i serca. I mimo stert dokumentów, kartkówek i mnóstwa obowiązków, cieszę się, że jestem nauczycielką.
	Moja przygoda z biologią rozpoczęła się w szkole średniej. Była to zasługa pani, która z pasją uczyła tego przedmiotu i bardzo dobrze tłumaczyła chemię. Pokochałem nauki przyrodnicze. Po zdanej maturze , postanowiłem iść w tym kierunku i zdawałem egzaminy sprawnościowe i egzamin z biologii. Zostałem nauczycielem, ponieważ chciałem dzielić się swoją pasją z młodymi ludźmi.
	Zawsze marzyłem o pracy
	Już jako uczennica angażowałam się w życie szkoły,
	nauczyciela.
	Nauczycielem był mój Tata. Zawsze uprawiałem
	lubiłam szkołę
	i uprawiam sport - piłka nożna i siatkowa.
	i czułam , że to jest moje miejsce.
	Teraz jestem nauczycielem
	Cieszą mnie
	wychowania fizycznego
	wszelkie sukcesy  ,  trudności nie
	i bardzo lubię pracę
	z młodzieżą. Mogę uczyć młodszych kolegów.
	przerażają, lubię
	prace z dziećmi
	Chcę im wiele
	i dlatego jestem nauczycielką.
	przekazać i cieszyć się
	z nimi ich
	osiągnięciami.
	Miło jest patrzeć jak uczniowie robią postępy z danej dyscypliny. Zawód nauczyciela jest zawodem, który przynosi mi wiele satysfakcji i dlatego go wybrałem.
	--
	Wybrałam zawód nauczyciela z zamiłowania do szkoły i dzieci Zawsze lubiłam kontakty z dziećmi , rozmowy i zabawy interesował mnie ich los , zainteresowania i to jak lubią spędzać czas Chciałam odkrywać ich talenty, pomagać , gdy tego potrzebują , wspierać ich rozwój Zawsze tez lubiłam dużo czytać , zdobywać wiedzę i przekazywać ja swoim uczniom, których cenię za mądrość,jaka posiadają , kreatywność,szczerość w wypowiedziach i działaniach Dzięki swoim uczniom czuje się spełniona zawodowo i nigdy nie żałowałam ,ze wybrałam właśnie taki zawód.
	Nauczycielem zostałam dlatego, że w szkole podstawowej uczyli mnie wspaniali nauczyciele. Szczególnie Pani od języka polskiego. Zaraziła mnie miłością do książek. Dlatego biblioteka to moje ulubione.
	Nie byłam nigdy dziewczynką bawiącą się z małymi dziećmi, „świergolącą” do odkrytych wózków z bobaskami czy pozorowaną nauczycielką uczącą lalki „usadzane w ławkach”. Nie wypisywałam w krążących „Złotych myślach” (moje pokolenie wie o czym mówię), że moim marzeniem jest praca na niwie edukacji, poza tym nie miałam sprecyzowanych marzeń zawodowych. Urodziłam się w Ostrowi Maz., wychowałam w Małkini ,więc inspiracje z otoczenia miały dość wąski wachlarz pomysłów na odpowiedź „Co dalej ósma klaso?” (wisiało takie hasło na szkolnym korytarzu). Trochę może podsunął mi pomysł dom rodzinny - moja mama pracowała w szkole średniej. Kiedyś rodzice byli autorytetem dla nas, więc sięgnęłam do niego. Inspiracją dla mnie też był mój chłopak, który był studentem AWF w Warszawie (kiedyś to było coś). Sama w szkole średniej byłam aktywna, niestety nie działał na moim terenie żaden klub sportowy dla dziewcząt, więc tylko na sporcie szkolnym realizowałam swoje ambicje, bo ich mi nigdy nie brakowało. Zdobyłam nawet kilka tytułów. Niedaleko, bo w Ostrołęce, otwarto po raz pierwszy Studium Nauczycielskie o kierunku wychowanie fizyczne . Wszystkie klocki do układanki zaczęły do siebie pasować. Rozpoczęłam naukę na kierunku nauczyciel wf 1 września 1985r. Tam miałam doskonałych profesorów zawodu i świetnych kolegów i koleżanki (na 35 osób było nas tylko 9 dziewcząt). To były wspaniałe czasy.
	Od zawsze byłam związana ze szkołą. Mój ojciec był dyrektorem szkoły. Mieszkaliśmy w szkole. Bawiłam się przed szkołą. Ciągle pełno było uczniów. Szkołę miałam w domu. Nie myślałam, czy będę nauczycielką, chociaż lubiłam bawić się w szkoły. Mój ojciec nie chciał , żebym była nauczycielką, bo uważał, że jest to trudny zawód. Po maturze poszłam do Studium Budowlanego, tak zdecydował. Mnie to wcale nie interesowało. Chodziłam na zajęcia, ale najczęściej brałam ze sobą jakąś książkę do czytania. Specjalne się nie przykładałam. Koleżanki uczyły się do egzaminu, ja wypożyczałam kolejną książkę. Już wtedy lubiłam pisać. Chłopcy z technikum budowlanego podrzucali mi wypracowania, a w zamian robili rysunki techniczne, rozwiązywali zadania z konstrukcji budowlanej. Pewnie by mi się udało, ale w końcu profesorka od rysunku technicznego złapała mnie na kolokwium, że nie umiem rysować. Wezwała mnie do siebie, a że to była opiekunka roku, poradziła, żebym zastanowiła się, czy dobrze wybrałam sobie kierunek. Postanowiłam wrócić do domu. Wtedy zrozumiałam, że moje miejsce jest w szkole. Tak zostałam nauczycielką.


	--
	Co roku 14 października obchodzimy Dzień Edukacji Narodowej. Tego dnia chcemy podziękować naszym nauczycielom za trud włożony  w naszą edukację i wychowanie. W naszej szkole przygotowywana jest akademia, w której chcemy,  w jakiś sposób okazać naszą wdzięczność Wierzymy, że wpływ jaki mają na nas wychowawcy, będzie przynosił korzyści w dalszym życiu.  i przeprosić za wszystkie kłopoty i troski. My, uczniowie, możemy tylko wyobrażać sobie, jak trudna a zarazem barwna jest praca grona pedagogicznego.

